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Niedziela. M  32. Dziś, Śgo_ Błażeja Bisk 
Jutro, Śtej Weroniki 1*.

Wczoraj, jako w  uroczystość O cz y sz cz e n ia  N. MA­
R II  P., święcone były po wszystkich Kościołach św ic- 
M  G rom nicznej pobożni mieszkańcy, zaopatrzywszy się 
w takowe, unosili je do domów, dla zachowania i użytku 
według dawnego zwyczaju w rozlicznych złych przy­
godach, lub też w chwilach skonu. Podobnego rodzaju 
Pamiątki, chronią się po wielu domach, w liczbie naj­
szanowniejszych zabytków', i nieraz może ta sama gro­
mnica  oświeca blade lica konających wnuków, jak nie­
gdyś oświecała poorane twarze ich pradziadów  lub 
prababek.

Wczoraj w Kościele X X. A ugnstjanów , Armatoro­
wie i Artyści, wykonali w czasie Nabożeństwa, poraź  
pierwszy dzieła religijne, nowąMszę in B., przezItober- 
la Fiehrera. nadesłane z Pragi (zCzech); oraz Ofertorium 
Karola kii/Hera.

W  W ydziale Koni: K. P. i Skarbu, mianowani zostali: Kontroler 
W ydziału  Kontroli p rzy  Kom: K .P . i Skarbu, ltoiuan Laskow ski, 
I*, o. Nadleśniczego Leśnictw a Zakroczym: Podleśny biurow y L e­
śnictwa Now ogród, Fran: Sm arlU ew icz, p. o. Podleśnego vyLeśni­
ctwie Gryszka-Łuda w  Gubrr: Auguslows:; P ra k ty k an t Leśnictwa 
W  yszków, Józef S k o w ro ń sk i , p. o. Podleśnego biurowego Leśni­
c a  Nowogród; Podleśny biurowy Leśnictw a Suw ałk i, Alfred K u c z- 
^orsk i, p. o. Podleśnego w  Leśnictwie Rajgród; Podleśny w Leśni­
ow ic  Małogoszcz, Emil: Jo p kiew icz, V- o. Podleśnego w  Leśnictwie 
Kielce; Podleśny b i u r o w y  Leśnictw a Piotrków , Tom: rzo srk , p.

Podleśnego w Leśnictwie Małogoszcz; P rak tykan t Leśnictw aK o- 
Korneli Szw e jko w sk i,  p. o. Podleśnego biurowego Leśnictwa 

Piotrków; Podleśny w  Leśnictwie Chlewiska, Adam M u rzyń sk i , p.
Podleśnego w  Leśnictwie Szydłowiec; Podleśny w Leśnictwie 

fcoło, Alex: T o p p er , p. o. Podleśnego w Leśnictwie Chlewiska; Pod-
l p »  ..  — i * I  . e r . , —  .r . I I  t  m K a a im v  1 i i  1 . Ł*. . , m  m ~ł > . i ■ vi j i  D r i l l  I cihśny biurow y w Leśnictwie Michuińw, Jul: F io r e n i in i , p. o. Podle­
śnego S traży  Kolo; P rak ty k an t Leśnictw a Lublin, Edw ard Z ienko-  
^ ic z ,  p. o. Podleśnego biurowego w  Leśnictwie Michuińw; Kance- 
l*sta  Kassy Gub: Augustows:, Stan: O zim iń sk i, p. o. Dziennikarza- 
Ąrchiwisty tejże Kassy; Referent Sekcji Skarbowej w Rządzie Gub: 
httbels:, Kacper Topolski, p, o. Naczelnika; Rachmistrz kl: lsz c j,
"htrein R o jk ie w icz , p. o. Referenta 2go w  tejże Sekcji; Adjunkt 
Pfzy Kontrolerze Kass i Rachunkowości w  Rządzie Guber:LubcIs:, 
t “Zef G u tm a n , p. o. Rachmistrza 2go Sekcji Skarbow ej w tymże 
J^Hdzie Gub:; Dziennikarz 2gi W ydziału Skarbowego, Fran; Z ien-  
ooioic z , p. obo. A djuakta p rzy  Kontrolerze Kass i Rachunkowości; 

jly A ssy sten t Kassy Okręgu Wschodniego G órnictw a, Ign: E g ie r-  
p. o. Dziennikarza 2go W ydziału Skarbo: w tymże Rządzie 

j Kancelista Urzędu Konsum: M. W arszaw y,K onst: Cichocki,
P-0 -Adjunkta tegoż U rzędu.—  Przeniesieni zostali na w łasne żą- 
danie; Dozorca Kontrolny przy  Urzędzie Konsumc: M. W arszaw y, 
d»n K le in , na p. o. Ezpedy lora Rogatek W arszaw skich , i Expedy- 
Lor Rogatek W arszaw skich, Miko: l .ła g o w sk i, nap . o. Dozorcy Kon- 
trolocgo p rzy  Urzędzie Konsumc: M. W arszaw y .—  W  T ow arzy- 
*ł'vie Kredyto: Zif ms:, m ianowauy został, A rchiw ista ak t dawnych,
1 ^ y m iljn n  T cho rzew sk i, peł. oho. P isarza  D yrekcji Szczegółowej
' v Siedlcach.

•Rl. Xiążę N a m ie s tn ik  Królestwa, z mocy przepisów .  . . .
d-25  Czerw: (7 Lip:) 1830 r.,  pra>z N. PANAzatwier- z Grodna do W arszaw y. W o isk  P o lsk ich , b.

^ o n y c h ,  udzielić raczył niżej wymienionym niższym Józef Celiński, P o d p e l{ko^ ' Pvv (.isk o w eg o  w Ujazdo-
s,0Pitiom z b. w o jsk a  P o l s k i e g o  p o ch o d zą cy m , ludzież D y r e k to r  Szpita la  G ło \v n eg o  J

ich wdowom i sierotom pensje i wsparcia dożywotnie, 
a mianowicie, Pena je :  Zostającym  obecnie w Komen­
dach inw alidnyrh  iOgo Okręgu S tra ży  w ew n ętrznej, 
zW eleran ów  Polskich uformowanych: Podoficerom: 
Karolowi Życzyńskiem u  rs. 75; M ikołajowi/ty  liń sk ie ­
mu rs. 56 k . 25 .— Wdowom i  sierotom : K naw  Jaro­
ck ie j  Wdowie po podoficerze, r s .3 7  k. o0; Konstancji 
Z ie liń sk ie j Wdowie po podoficerze, rs. 3 i k .50: A na­
stazji Kasków  Wdowie po podoficerze, rs. Ib k. u ;  Lu­
dwice Kibich  Wdowie po podoficerze, rs ó l  k w . —  
W sparcie dożywotnie: Konstancji:Anastazji bobow ­

sk ie j  Wdowie po trębaczu korpusu Żandarmów b. woj­
ska Polskiego, rs. 30.—  Jenerał-Lejt: Okunew.

Rządy G ubernja lne: W arszaw sk i, I ło ck t i Augu­
stow sk i, upoważnione zostały do zaspokojenia nu ezy- 
tości, przypadającej Obvwatelom za dostawę kont pod 
przejazdy N. PANA, nastąpione traktami: od 
do K alisza  i napowrót, w miesiącu Czerwcu 1840 r. ou 
W arszaw y  do N owogieorgiewska  i na pow rót, tudziez 

od W a rsza w y  do Kowna, i od W ejw er  do W arszaw y  
w miesiącu Lipcu t. r .  Po odbiór przeto swej należyto; 
ści interesenci do Kass właściwych Powiatów sgłosic 
się mogą.

Wczoraj JOO. Nięztwo Jchmośc N a m i e s t n i k o s t w o , 
dawali w mniejszym apartamencie Zamkowym,świetny 
wieczór. Znakomite Osoby i liczne grono młodzieży, 
znajdowali się na tej zabawie, ożywionej tańcami do pó ­
źna trwającemi.

JW . Bartł: Dorni: Jakób Armand de Castelbajac  
(Kastelbażak), Jenerał Dywizji wojsk frąncuzkich, 
Minister pełnomocny Francuzki przy Dworze Ros- 
syjskim, udający się. do P etersburga, onegdaj wie­
czorem przybył do W arszaw y  z P a ryża . Jenerał 
C astelba jac, był dawniej Dowódzcą l i s ie j  Dywi­
zji w ojskow ej w Bordeaux, obejmującej departamenta 
Gironde, Charonie i Charente n iższe j, Dordogne i bot 
et Garonne. Małżonką tego dyplomatyka jest J W. Zo- 
Ija de la  Rochefoucauld, córka Xięcia de la Rochefou­
cauld, a siostra Xięcia de U ancourt, i l i r .  Hippon a
de la  Rochefoucauld  b. Ministra p e ł n o m o c n e g o  fran­
cuz: przy dworze Toskańskim. Jenerał Laste/bajat, 
jest Wielkim Urzędnikiem l.eg ji honorowej ł K f va‘e' 
rem Śgo L u d w i k a .  Jenerał t a sle tba jnc ,  przyby ł»  ■ 
z Małżonką. Towarzyszą M u : P P .  Mclchjor J • 
Vogiie i Fleuriau, Sekretarze Ambassady, °«a* ■ . 

roi de Vcrdy Kapitan wojsk 1‘rancuzkic . .
w hotelu A ngielskim . _ ctr;-irki powrócił

JW . l i r :  Zichy, Radca Tajny A u s t r j a c k i ,  P
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w ie, K a w a l e r  K rz y ż a  W o j s k o w e g o  K a w a le r s k ie g o ,  Le- 
g ji H o n o r o w e ]  i Z n a k u  n ie skaz i te lne j  S łu ż b y ,  E m e r y t ,  
■w w ieku  lat 78 ,  w c z o ra j  życ ie  za ko ńczy ł .  P o z o s ta ła  
Z o n a  i Dzieci ,  z a p r a s z a j ą  K re w n y c h ,  P r z y j a c ió ł  i Z n a ­
jo m y c h ,  na  e x p o r ta c ję  z w ło k  Je g o ,  ju t r o  o godz: 4 te j  
p o  p o łu d n iu ,  z K o śc io ła  do ln e g o  Ś g o  K r z v ż a , n a  sm ę ta rz  
P o w ą z k o w s k i  o db yć  s ię  m a ją c ą .

Ig n a c y  Kuźmiński, D o z o r c a  B u d o w l w o js k o w y c h ,  
C z ło n e k  A rc h i - K o n f r a te r n j i  L i te rack ie j ,  z m a r ł  o n e g d a j ,  
E x p o r t a c j a  zw ło k  jego  o d b ęd z ie  się dziś o  god z in ie  4 te j  
z  K ap licy  p r z y  K o śc ie le  Ś g o  J a n a , n a  s m ę ta r z  P o w ą z ­
k o w s k i .

C d y  o becn ie  w  Wiedniu zadziw ia  w szy s tk ich  u ta le n ­
to w a n y  K a l ig ra f  P .  MorsaUer, k tó ry  z w y p isa n ia  ca łe j  u- 
s ta w y ,  u ło ż y ł  n a d z w y cz a jn e g o  p o d o b ie ń s tw a  p o r t r e t  d z i­
s ie jszego  C esarza ;  u  n as  w lMar szumie o d d a w n a  już i p o ­
d o b n ie  u ta le n to w a n y  K a l ig ra f ,  w y p is a ł  w  p o d o b n y m  s p o ­
s o b ie  h i s t o r j ę  R o s s y j s k ą ,  w y o b ra ż a ją c  P o r t r e t 'N .  C E ­
S A R Z A  i K R Ó L A .

N a  w y b o ra c h  na  s ta r s z y c h  z g ro m a d z e n ia  r z e ź n ik ó w ,  
o b r a n y  z o s ta ł  P o d s ta r s z y m  P .  J a n  Samlieki.

J u t r o  O s ta tn ia  Kwadra o godz: 2  m in :  4 2  z r a n a i z n o -  
w u  ta s a m a  śpiew ka kałendarska j a k  d o tą d ,  to  j e s t  
śnien i, w ia t re m ,  a n a s tę p n ie  w i lg o tn e  p o w ie t rz e .  J e s z ­
cze k ilka  ■Lunar.j i  z p o d o b n e m i  w y sk o k a m i ,  a nie d łu g o  
w y jd z iem y ,  ja k  za k o n n ic y  z tyle s ła w n e g o  k la sz to ru  Ś go  
B e r n a r d a  (w A lp a c h ) ,  k tó rzy  tak  da lece za sy p a n i  zos ta l i  
w  tym  r o k u  śniegiem, na w y so k o ść  4 5  m e t r ó w ,  iż dla 
u ła tw ie n ia  k o m m tfn ik ac j i ,  zm u sze n i  s ą p r z e k o p y w a ć s o ­
b ie  fo rm a ln e  p o d  śn ie g ie m  tunele.

Tygodnika Lekarskiego pod  g ł ó w n ą  r e d a k c ją  D r a  
Kat an son a, N r  l s z y  i 2gj na  r.  b. w y dane  z o s ta ły .  0 -  
b e j m u ją  a r t y k u ł y :  P P .  Kryszki,Nagrodzkiego, Wojna­
rowskiego, i p rze k ład  z Hufelanda, o  o b o w ią z k a c h  L e ­
k a r z a ,  p rz e z  Chodakowskiego.

D ziś  k iedy  s u k n ie  z ło tem  i s r e b r e m  p r z e ra b ia n e ,  w r a ­
c a j ą  w  m o d ę ,  kiedy m oda  w y m a g a  ty le  z ło ty ch  k o r o ­
n e k ,  w a ż n y m  sta je  s ię  w yna lazek  D ra  Króning w  Sfol- 
berg  ( w l ł a r t z u ) .  U czony  ten  L ek a rz  o d k r y ł  s p o s ó b  
p o z ła c a n ia  i p o s r e b r z a n i a  j e d w a b iu  s p o s o b e m  chem i-  
cz n y m ,  tak ,  że w y ro b y  tym  s p o s o b e m  t r a k to w a n e ,  w  ni* 
czem  od nici z ło ty ch  i s r e b r n y c h  nie  r ó ż n ią  s ię ,  a jesz* 
cze p o s ia d a ją  w ła s n o ś ć  w iększe j  g ię tko śc i .  P r o c e d e r  
V. Króning, j e s t  d o tą d  s e k re tem ;  p r ó b k i  je d n a k  o k a z y ­
w a n e  w  Berlinie, u z n a n e  z o s ta ły  za z u p e łn ie  o d p o w ie ­
d n ie  ce low i s w o je m u .

W z m ia n k a  przez  W .  Mackiewicza, L e k a rz a  M . W a r ­
sz aw y ,  o  t is zn ikach  p o c h o d z ą c y c h  z Z a k ła d u  P .  Pik, 
w  N rz e  1 8m  G azety  W a r s z a w s k ie j  za m ieszczon a ,  w p r o ­
w ad z i ła  m n ie  n a  d ro g ę  d o św ia d cz en ia  o n y ch  sk u te c z n o ­
śc i .  P o  d n ia c h  k i lk u  korzyśc i z  za lecon ego  w sk az an ia ,  
u ła tw ia j ą c e g o  m i  p rz y s tę p  g ło su ,  p r z y  s łu c h u  o d  la t  
k i lk u  znaczn ie  p rz y tę p io n y m ,  s k ła d a m  p r z y n a le ż n e  ztąd  
W .  Mackiewiczowi d z ięk c zy n ie n ia .—  J ó z e f  Brodzki.

W y g r a n e  w  lo te ry jk ę  p rzez  m a łe g o  S. B. r s .  10, z ł o ­
ż o n o  w R edakc j i  A urjera d la  T .  W .  D . ,  z p rz e z n a c z e ­
n ie m  na d rz e w o  dla u b o g ic h .—  Z ło ż o n o  w te j ż e  R e d ak c j i  
od K. r s .  1 dla u bo g ich  pod  o p ie k ą  T o w :  W a rsz :  D o ­
b ro c z y n n o śc i  zo s ta ją c y c h .— Z ło ż o n o  o ra z  od M .Ż .  r s . l  
d la K a lek i  w d o m u  W . K a r :  Moycho (d aw n ie j  E le r t a ) .

J a n  Sapieha, W .  K a n c le rz  L i te w sk i  częs to  m a w ia ł ,  
»\żp>ęc j e s t  rzeczy,  k tó r e  s ię k aż d e m u  p o d o b a ją  c z łe k u ,  
to  je s t :  su c h e  drwa do  p a len ia ,  koń d o św ia d cz o n y  d o  
w ie rz c h u ,  s ta r e  wino do  pic ia, d aw n i  przyjaciele do  b ie ­
siady ,  i s ta re  książki do c z y ta n ia .”  Ż e  P .  K a n c le r z  m ia ł  
w ie lk ą  rac ję ,  an i  s ło w a  p rz e c iw k o  te m u  n ie  p o w ie m y ,  
a le że m o ż n a  b y ło  do tej k w in t - e s s e n c j i ,  d odać  i s z ó s tą ,  
to  j e s t  gładką jazdę, to  także jest  p r a w d ą .  G d y b y  w ięc  
z im a  te ra źn ie jsz a ,  n ie  by ła  n ieco  p rz e sad z i ła  w śniegu, 
by ła b y  bezw ą tp ien ia  s p r a w i ła  n a m  i tę  szóstą  ro z k o sz ,a le  
że co ty lk o  nad to ,  to n ie z d ro w o ,  to  też i z tych m a ss  ś n i e ­
g o w y c h ,  a c iąg le  m io ta n y c h  w ic h re m ,  m ia s to  p o s u w i ­
stej i g ła d k ie j  ja zd y ,  p o tw o r z y ły  s ię  ja k ie ś  p r z e k o p y  i 
b rp zd y ,  a n a  u l ic ąc n  p o tw o r z y ły  s ię  j a k b y  za g o n y .  
T a k  s a m o  b y ło  i dn ia  w cz o ra js z e g o ,  n ie u s ta ją c y  w i c h e r  
s z tu r m o w a ł  n o c c a ł ą d o  w szy s tk ich  d rzw i  i o k ie n .  a s W e g  
z r a n a  p r u s z y ł ,  j a k b y  g o  od  d a w n a  u n a s  u iew i-  
dz iano .

W c z o r a j s z y  Bal (w N o w ej  R e su r s ie )  na  k o rzy ść  D o ­
m u  S ta r c ó w  P a r a l j i  Ewangelickiej, b y ł  n a d e r  l iczny  i 
oży w io n y .

W d . 9  b. m. ( w S o b o tę ) ,  d a n y m  będzie  w R e s u r s ie  K u ­
p ieck ie j  : Wieczór tańcujący z w iec ze rz ą  w s p ó ln ą ,  B i ­
lety w y d a w a n e  b ę d ą  d. 7go  i 8 g o  b. m . od god: 4ej do  Tej 
w iec zo rem ;  p rzy c zem  każdy  z C z ło n k ó w  życzący  so b ie  
n a leżeć  do  w ieczerzy ,  zażądać  w in ie n  o so b n y c h  b i le tó w , 
o ddzie ln ie  n a  ten cel w yd aw ać  s ię  m a jąc y ch .  W  S o b o tę  
zaś  (9go ) ,  b ile ty  n a  s a m ą  ty lk o  z a b aw ę  w y d a w a n e  b ę d ą  
od  godz: l i t e j  p r z e d p o ł u d n i e m  do 5 te j  po  p o łm h i iu ,  i 
w' ten  dz ień  o s ta tn i ,  d la  k o n ie cz n y ch  a w aż n y c h  przy r z ą ­
dzeń,  b i le ty  n a  w iec ze rz ę  w y d a w a n e  już nie będą .

S ą  i u n as  w p ra w d z ie  A m a to ro w ie ,  co od K w ie tn ia  
do  P a ź d z ie rn ik a  zw ie d za ją  Wisłę, a leż  w Rouen (w e  
F r a n c j i ) ,  j e d e n  z m ie js c o w y c h  p ły w a k ó w  lep ie j  s ię  p o ­
p is a ł ,  a lb o w ie m  z r o b i ł  w tych d n iach  n a d e r  zn aczn y  za ­
k ła d ,  iż p rz e p ły n ie  po  d w a k ro ć  Sekwanę, i . . . .  w y g r a ł .  
N ie  t r ze b a  z a p o m in a ć ,  że i w e Francji o  tej p o r z e  z n a ­
czne  p a n u j ą  m rozy-

P on iew  aż china, tak  sk u te cz n a  w  z im n ic ac h  ( feb rach)  
s ta w a ła  się co ra z  rzadszą, a ty m c za sem , zimnice, co ra z  
gęstszemi; p rz e to  T o w a r z y s tw o  N a r o d o w e  L e k a r s k ie  
w Bordeaux, p o d a ło  do k o n k u r s u  z a d a n ie :  Czy moi na 
chinę zastąpić skutecznie inną substancją , i  jaką  
mianowicief N a g r o d a ,m e d a l  z ło ty  zn aczne j  w a r to śc i*  
p r z y z n a n ą  j u ż  zos ta ła  P .  Bertulus, D o k to r o w i  M e d y ­
cyny . D z i e n n i k i  d o n o sz ą c  o ty m  w a ż n y m  d la  sz tu k i  
l e ka r s k i e j  w y n a la z k u ,  n ie  w y m i e n i a j ą  n o w e g o  s u r r o -  
g a tu  chmy.



-  167 -

Uników  dla Kolektorów na K siążki kantorowe, do­
stać można w drukarni Józefa Tomaszewskiego przy 
ulicy H ielańskiej pod Nr 600.

W ciągu 1849 r., wysłano za granicę przez port Ode- 
gk i  różnych produktów za rs. 19.177,626, a przywie­
ziono towarów z zagranicy na 10,373,360: ogółem było 
ubrolu na rs, 29,550,986. Głównym artykułem wywo­
zowym było zboże, którego wysłano 1,642,139*/* cze- 
K'erti, za summę rs.  13,168,937, a mianowicie: psze­
nicy 1,585,2773/* czertwerli, na rs. 12,548,534; innych 
gatunków zboża w ziarnie, 46,253*/* czetwerti, za rs. 
305,994; i mąki 30,6Q8*/z czetwerti, za rs. 314,409, 
Chociaż wywóz pszenicy  mniejszym był od poprzednich 
lat czterech, z przyczyny zamieszek w zachodniej części 
Karo/)//, i małych cen na zboże we Francji i A ng lji, 
których magazyny były napełnione; jednakże ilość wy­
wozu zboża w r. 1849, przewyższa wywozy jakie były 
do r. 1845, Wywóz zaś lnianego siemienia  i łoju  w r, 
1849 był mniejszym jak w r, 1848, Handel w ełną, 
który od r. 1844 znacznie był opadł, w roku przeszłym 
Widocznie był ożywiony, z przyczyny niedostatku weł­
ny w lie /g ji  i Niemczech, jako też otworzenia na nowo 
niektórych fabryk, Wywieziono wełny h iszpańskie j 
178.570*/*, i prostej 56,898 pudów; ogółem na summę 
4,060,519 rs. Z d. */i3 Stycz; 1850 r „  zostało w skła­
dach O dessy, pszenicy ozimej 375,000 czetwerti, psze- 
uiev arnauty 25,000 ezełw:, żyta 18,000 czet:, jęczmie­
nia 5000 czetw:, owsa 20,000 czet;, siemienia lnianego 
ż jesiennych przywozów 30,000 czetwerti.

K urs  onegdajszy: Za lmperjały llossyjskie, żądają 
fs. 5 k. 20*/* (zł, 34 gr. 21), Listy zast: nowe, za 1Ó0 
®ł.dają rs. 14 k.90 (zł, 99 gr.10); wartość kup: k. 6*/*.

Na ostatnich targach W arszawskich  i / ’ragskich  p ła­
cono : za korzec 4 ro-ćwierciowy żyta rs. 2 k, 34, psze­
nicy rs.  3 k. 92*/*, jęczmienia rs.  2 k. 22, owsa rs. 1 
k. 80, siana furę jedno-konną od rs. 3 k. 37*/*, do 

4 k, 50, siana furę parokonną od rs, 4 k. 80 do 
es. 7 k, 30, słomy furę od rs. 1 k. 50  do rs, 2 k. 25, 
kartofli korzec rs. 1 k. 11*/*, okowity garniec kop, 83, 
sziimówki garniec kop. 49.

Dziś, kiedy z chlubą wspomnieliśmy o tylu ozdob­
nych wydaniach typograficznych z pod tłoczni W arsza­
wskich  Officyn wyszłyeh, nie licząc w to i dawniejszych 
Jsk Album W arszaw skieK.W'.Wójeickiego i Album ma- 
l°u'nicze, które pod żadnym względem nieustępują w ni- 
ęzcm i zagranicznym wydaniom, godzi się choć pobie­
żnie wspomnieć o pierwiastkach sztuki drukarskiej 
^  Fnlsce. O ile nam wiadomo, pierwsze słowa rodzin­
ce-'w kraju tutejszym w ramy druku objęte, znajdują 
s ’ę wśród innych textów łacińskich, w Statucie Fas kie- 
Ro, w yszłym w Krakowie, w Drukarni Jana Hallera, r. 
*508; słowa te są powtórzeniem pieśni Śgo W ojuec i ia :

B ogarodzijcza dz iew ijcza  Bogiem s taw iona  M aria 
U thw ego S zijna  gospodzijna mutliko szw olona M aria 

- ..Zijszczij nam spuszcij uam K vrje loyzon .

W  r. 1514, w łacińskiej Agendzie, wyszłej także u Hal­
lera, natrafiamy między innemi na też same słowa, k tó­
re po tylu wiekach, dziś jeszcze młodzi małżonkowie u 
stóp Ołtarza powtarzają:

T ak o  raij Bog pomosch 1’uuna M aria  y w seb ithezi S z w y ą . 
czyij

W  udzielonych nam łaskawie notatach rękopismow y c h , i 
z niesłychaną starannością i trudem p'rzez Protesora  A. 
W. Maciejowskiego od lat 28 zbieranych, znajdujemy 
opisanie Kalendarza, całkiem już praw ic w polskim  j ę ­
zyku drukowanego z r, 1516, w którym Autor pierw, 
szą kwadrę xiężycową odnośnie do Nowiu, nazywa 
nCzwyercz Jegosz,"  Pomimo to wszakże, w dz iś ie j- . 
szein stanowisku poszukiwań odnoszących się do p ier­
wiastków typograficznych w Polsce, za pierwszą w ła­
ściwie książkę całkowicie w ojczystym języku drukowa­
ną, uważać należy; Rozmowę Salomona z chłopemMar­
chołtem, u Hieronima W utora  r. 1521 wyszłą, a przez 
Jana z Koszyczek Bakałarza wydaną; zaś drugą zaraz po 
niej z r, 1522, jest Żywot Pana Jezusów ,także u Wietora, 
przez Baltazara Opecia Mistrza Akademji Krakowskiej 
opisany, a którego styl tak jest wdzięczny, tak pełen na­
maszczenia, że nam Czytelnicy za złe nie wezmą, jeśli 
kilka słów z onegoż przytoczemy:

T a k  *e gdy b y ł w ieczó r, possedl (JE Z U S ) za sie do fłr ta -  
jiiey z  sw ym i z w o len n ik i.,,.,. M aluchna jego  m ila w' te n  czas 
się  bardzo  sm ęcila , iz  tak  d tugo iev  m iły Syn nie p rzyssed l 
z Jeru za lem  m ia s ta .... A d la  lego w id ząc  Jezu s  m iły  sm ętek 
sw o je j M atki, p o s ła ł n ap rzó d  Ja n a  z P io trem  do niey, aby  
się  nie sm ęcila , p o w iedając  J ev  ii  ci Juz idzie S yn  T tyoy  
M atuchno b łogosław iona.

Przy tej także sposobności wspomnieć, nie zawadzi, że 
pierwszemi notami muzycznemi druknwanemi u Ła­
zarza Andrysowica  r, 1523, zda ją się być Psalmy Da­
wida, staraniem Bernata Wapows/riego, współucznia 
Mik; Kopernika wydane, poczent w r. 1532 wyszła u 
tegoż Ł a za rza : Modlitwa gdy D zyatki spać idą, z drze­
worytem wyobrażającym rodziców, którzy w izbie sie­
dzą i dwoje klęczących dzieci pacierza uczą; modlitwa 
zaś ta, równię na cztery głosy ułożona, tak się za­
czyna;

Y uz sye  m y e rsk a , nadchodzi noc,
P o p ro śm y  Boga o pom oc...,.,

W końcu  nadmienić nam należy, iż pierw szą dotąd zna­
ną drukarnię w Warszawie, według Jerzego Sam: Bandt- 
kiego, założył r, 1578— 1580, Mikołaj S za r fen berger; 
pierwszą zaś książką polską w Offlcynie jego d rukowa­
ną, były t r z y  p ieśn i  Jana Kochanowskiego,ojca Poetow 
Polskich.

Fraki sukienne, jak je dziś mężczyźni noszą, są " T
nalazkiem angielskim. Przyznać t r z e b a ,  ż e  nie było na ^
czem głow y sobie smażyć', istotnie ubranie to ,i.icj’n
ani kształtne, ani ozdobne, ani wygodno. J r a  eic .
sukienny istnieje zuledwo od lat kilkudziesięciu- , 
pił on we Francji, s u k n i e  jedwabne, axn in in 
telowe, plumąże i pióra y kapeluszy, w s ąz

(*)



-  168 -

ki. Z F rancji rozszcdł się po Europie. Jednocześnie, 
trzewik ustąpił miejsca butowi, pończocha skarpetce, 
kamizele długie, dziwnej krótkości kamizelkom; spo­
dnie pantalonom. Dziś nawet frak niknie przed tużur- 
kiem, tużurek przed negliżowym paltotem. Z kąd nazwa 
paltotu niew iadomo, czy z greckiego p a /to s , czy z hisz­
pańskiego pa/toque, czy też z bretońskiego paltohet. 
Bądź co bądź, pa lto t zdaje się już byćostatnicm słowem 
anti-elegancji mężczyzn. T rudno  będzie bowiem coś 
mniej kształtnego wymyśleń, chociaż niezaprzeczenie 
arcy-wygodnego.

Ónegdaj w Teatrze Rozmaitości przywołani: po Kom: 
D w a j liracia , Wszyscy; a oddzielnie Panna Skrodzka, 
i Pan Ż ółkow sk i 2-kroć. —  Wczoraj w Teatrze W iel­
kim przyw ołan i: po Melo-Dramie Tułacz, Pani Ko­
m orow ska  2-kroć, Pan  Chomanows/ri 3-kroć, oraz P an  
K arasiń sk i.

W. Borys H a/pert Członek Dyrekcji Rządowej T ea­
trów, powrócił onegdaj do W arszaw y 7 zagranicy.

Artyści Malarze Lwowscy, zamierzyli urządzić na 
wiosnę wystawę sztuk pięknych.—  Kosztem Xżny Hele­
ny P on iń skiej, odnowiony został z wielką starannością 
i znacznym nakładem, Kościół w B iałogórze.

Od 5go z. rn. zaczęło wychodzić wc Lwowie nowe pi­
smo perjodyczne pod ty tu łem : Tygodnik Lwow ski, li­
teraturze poświęcone. Redaktorem lego pisma jest P. 
Karol W idm ann, a w ydawcą Księgarz Karol Wild.

Wczoraj otrzymaliśmy dzienniki S zląsk ie  z dwóch 
•dni; B erliń sk ie  zaś nie nadeszły. Ostatnie wiadomości 
7. P aryża  dochodzą do 25go Stycznia; zalegają zatem 
jeszcze z dni dwóch.

Z P e te r s b u rg a .  —  Na zasadzie rozkazu N. PANA, 
Instytut Atewandryńslri Sierot w Moskwie, zamieniony 
został na K orpus A lexan dryń sk i Kadetów Sierot.

M oskwa . —  .1. C. W. W. Xżę Cesarzewicz Następca 
T ro n u ,  z powodu szczęśliwego urodzenia J. C. W. W. 
Xięcia Alfa'f.go Ai.exandrowicza, przesłać raczył na 
ręce Jcnerała-Adjutanta Hr: Zakrew skiegn, Wojennego 
Jenerała Gubernatora Moskiewskiego, summę rs.300Q, 
na wsparcie uboższych mieszkańców M oskwy.

A m ery k a . —  Na uczynione wezwanie do starozakon- 
Tiych, aby osiadali w Katifornji, 30tu wyznawców reli- 
gji M ojżesza, przybyło już do kraju z ło ta .— W  ciągu 
T. z. sprzedano w Stanach Zjedn: 400,000 tuzinów rę ­
kawiczek skórzanych 1'rancuzkicb, w przecięciu po 42 
zł,  za tuzin. —  Wina francuzkie ordynaryjne dobrze 
sprzedają się w Stanach Zjedno:, ale na przedniejsze i 
droższe nie ma amatorów. (Widać że Am erykanie nie 
znają się na winie).

A n g l j a . —  Wiadomości z Kap donoszą, że kwestja 
deportowanych jeszcze załatwioną nic została, i stoi na 
dawnym punkcie.—  Pan Cohden ciągle odbywa posie­
dzenia stronników wolnego h a n d lu .  —  P o d ł u g  listów 
z Kadyxu, znalazło się dwóch francuzów , dla p ociesze­

nia Koli Monlez, po ucieczce męża. Poczciwy Heald  
wyznaczył jej pens ję.—  W KU/arney w nocy zd .  14go 
na 15ty z. m. sp łonął Szpital. Z 162 chorych, 15tn b ra ­
kło. Ale nie na tym okropnym wypadku był koniec nie­
szczęścia. Od iskier gorejącego szpitala, zajął się na­
gle budynek przyległy, zwany browarem, gdzie mieszka­
ły kobiety i dziesvczęta dozorujące szpital. N iemożna 
było z początku otworzyć tego gmachu; w szakże gdy 
już czyniono ku temu przygotowania, zawaliły się su ­
fity, i 2!) niewiast zabitych zos ta ło ,—  Staraniem Xię- 
dza N orth, Pasterza katolickiego, wzniesiony został 
przy szpitalu ubogich w Greenwich, liczącym przeszło 
500 pensjonarzy wyznania Rzymsko-Katolickiego, 
piękny Kościół w stylu XIV go wieku, pod wezwaniem 
N. MARJI G w iazdy morza. W spisie ofiar na ten przy­
bytek P a ń sk i , obok 1000 fun: szf:, znajdują się szelingi 
i pensy, składane przez ubogich.

A u s t r i a .  W iedeń 26go S tyc z : . —  Krąży tu wieść o 
projekcie rozdziału W. Xięztwa B odeńskiego, pom ię­
dzy A ustrjg, B aw arję  i W irtem herg. A u str ja  głównie 
popierać ma ten projekt,zyskałaby bowiem przez to, s ta ­
nowisko strategiczne nad Benem .—  Przybył tu z Czech 
Arcv-Xiążę A lbert. —  D unaj pokryty jest k rą ,  która 
zagraża mostom. —  Zabroniono tu tłumaczenia nowego 
rom ansu  Pana Sue. jako zawierającego dążenia kom u­
nistyczne.—  Utworzyło sic tu osobne biuro do najm o­
wania tancerzy karnawałowych: tancerz w zupełnein u- 
braniu balowcm, kosztuje na wieczór 5 złr:; obowiąza­
ny jest mieć bródkę hiszpańską i faworyty. Wiado­
mość tę o podobnej wykwintności obyczajów Wie­
d n ia , czerpiemy z bardzo wiarogodriego dziennika.—  
Ostatnia herbata tańcująca u A rcy-X iężny  Z o/ji, była 
nader świetna; Cesarz przywdział mundur P u łko­
wnika Igo pułku piechoty, otworzył bul z Hrabiną Bel- 
tegarde, tańczył następnie zXiężną Sarą E sterh a zy , 
Hrabinami Ugarte, D ie tr ick ste in , B a lth yan y  i t. d. 
Obecnemi byli także bracia Cesarza.—  Władza w oj­
skowa rozkazała oddalić się z Pesztu  wszystkim nie 
mogącym dokładnie usprawiedliwić przyczyn swego 
pobytu , tak cudzoziemcom jak ans tr jakom .—  Xiążę 
W in dischgratz  został tu powołanym z P rag i.—  Z 1US 

artylerzystów, wysłanych, z P reszburga  do Parendorf, 
zginęło w śniegach 68, wróciło tylko 40, i ci w naj­
smutniejszym stan ie .—  Hrabia R adecki zbiera korpus 
obserwacyjny na granicy Piemontu, by na każde zawo­
łanie Króla Sardyńskiego, mógł wkroczyć natychmiast 
do Sardyny/- Reputacja wielbicieli Xiecia W indisch- 
g riitz , złożyła temuż w Pradze, dokąd przybył z trzema 
synami, wieniec srebrny laurowy i adres dziękczynny. 
—  Konskrypcja w Pradze  jeszcze się nie rozpoczęła; 
tameczna rada miejska jest w zupełnej niezgodzie z na­
miestnikiem ig u b e rn ju m .—  Korpus obserwacyjny na 
granicy S a sk ie j ciągle powiększa ją.—  Wojewodą S erb­
s k i  Jenerał Mayerhofer, rozkazał wszystkim członkom 
b. rządu mndmc^oSerbskiego, opuściISerbjg w ciągu
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24 godzin; w rządzie tym prezydował kiedyś Patryarcha 
łiu jn czye .— Żona Kossutha  przybyła z A u str ji  do Bel- 
gradu , zkąd ma się udać do męża swego do Szum /i. —  
Fiszą z W rocław ia  28go Stycznia, iż ostatnia poczta 
W iedeńska  nie nadeszła.

F r a n c j a .  P aryż 24  go S tycz:. —  Dziś po południa 
odbyto radę gabinetową w Elysee, i zajmowano się roz­
biorem depeszy z Rzym u  i z Turynu .—  Dziennik Con- 
*titu tionnel donosi, że w tych dniach zawartą zostanie 
pożyczka Papiezka, której się podjął P . Ilo tszy ld ; zte- 
go wnioskują, że O jc ie c  Sty rychło do R zym u  pow ró­
ci, ponieważ będzie mógł zreorganizować swą arinję.—  
Kontr-Admirał D ubordieu , został mianowany koman­
dorem legji honorowej; dowodzić on będzie wyprawą 
do La P la ta , która niezawodnie nastąpi. —  Z areszto­
wanych kiedyś przy uWcą Rum  fort 46 leg itym istów , 15 
zostaje w więzieniu, i ci oddani będą pod wyrok sądu 
przysięgłych, za należenie do stowarzyszenia tajnego 
prawem nieupoważnionego.—  Rząd postanowił wszy­
stkim wychodźcom zagranicznym cofnąć wsparcie ja ­
kie ci otrzymyw ali za Ludwika F ilipa .—  Prezydent po­
stanowił zwinąć utrzymywany z jego kasy prywatnej ty­
godniowy organ Napo/eon ponieważ PP. Thiers. Mole, 
Broglie, B erry  er tego żądali, a P. Lud: N. Bonaparte 
chce się zupełnie pogodzić z większością.—  Izba dziś i 
wczoraj zajmowała się jeszcze prawem o deportacji; ca­
łe prawo przyjęto większością 416 przeciw 203 gło­
som według redakcji kommisji, która projekt rządowy 
jeszcze zaostrzyła na szkodę deportowanych.—  Wieści 
o wybuchnięciu w Lisbonie spisku rewotucyjno-migue- 
lis to w sk ieg o , pokazały się bezzasadnemi; wiadomości 
z Lisbony  dochodzą do 12 b. m., spokojność najzupeł­
niejsza panowała w tern mieście. —  Rząd b ra zy lijsk i 
postanowił wypowiedzieć wojnę R ozasow i; otrzyma­
ne przez U awr wiadomości, donoszą, że korpus b ra ­
zy lijsk i z 3000 ludzi zbliżył się do granicy.

P aryż 25go S tycz:. —  Wybory dodatkowe z powo­
du procesu w ersalskiego, mają nastąpić w P aryżu  10 
a w departamentach lTgo M arca .—  Sąd przysięgłych 
Uwolnił dziś od zarzutu dziennik Presse. —  O wypra­
wie do La P la ta , ciągle sprzeczne wieści krążą. 
•— Listy i dzienniki z Włoch nie obejmują nic zaj­
mującego; ciągle taż sama niepewność o powrocie 
P a p ie ż a ; z P ortic i jednak piszą, że Ojcif.c Śty wrócić 
m yśl i  około 22 lub 25go Stycznia do R zym u. —  
Fominisja rozbierająca projekt do prawa o nałożeniu 
Podatku na psów, oświadczyła się za tym podatkiem.—  
Moneta brzęcząca coraz więcej zbiera się w piwnicach 
banku; dowodzi to nieufności w stanie handlowym; w tej 
°bwili gotówka ta wynosi 450  miljonów fr. (720 mi- 
ł jonów złp.

N ie m c y . —  K r ó l  P ru sk i mianował X. Rarona Dip- 
Penbrok, Xięcia-Iliskupa W rocławskiego, Kawalerem 
orderu Orła Czerwonego le j  k la ssy .—  Wkrótce po 
*w iętach. W ielkanocnych, w *  odbyć się w D reźnie, ślub

Xięźniczki E lżb iety  S askiej, córki Xcia Jarla, zXciera 
Genueńskim, bratem Króla S a rd yń s/n eg o ,—  D nia22 
z. m. było w Frankfurcie n. M. 20  stopni zimna, r— 
W dniu 23 z. m. Baron c. O tterstedt, złożył Senatowi 
Frankfurckiemu, listy Króla Pruskiego, zawierzytelnia- 
jące go w charakterze Rezydenta Pruskiego, w miejsce 
odwołanego P. de Balan. —  Urzędowy dziennik Wir-* 
tem bergsk i potwierdza wiadomość, że dwory z Mona- 
ehjum, S tu tgardu , Hanoweru i D rezna, ułożyły u- 
stawę nową dla Niemiec, przeciwną ustawie pruskiej; 
autorem jej ma być Pan v. Pforten, Bawarski Prezes 
rady Ministrów. —  Pierwsza Izba Saska  jednomyślno­
ścią przeciw 4głosom , zatwierdziła żądanielzby 2ej, by 
stan oblężenia Drezna  zniesiony został. —  Z S ztesw i-  
g a  donoszą, że tameczni mężowie zaufania nie udają się 
do Kopenhagi, i że układy z Danją  prowadzone nie 
będą.

P r d s s y . —  Izba druga pruska na posiedzeniach z 26 
Stycznia, po rozprawach 12-godzinnych, zatwierdziła 
wszystkie propozycje korony, z wyjątkiem: 1', propo­
zycji o fidei komisach; i 2°, o odpowiedzialności Mini­
strów- Najważniejsza z propozycji o parostwie pru- 
skiem, przeszła większością dwanaście głosów. 
Ogłoszono listy kandydatów z Berlina  do parlamentu 
Erfurckiego, pomiędzy niemi znajdują się PP. Radó- 
rcitz, Gagern, Minister Manteuffel i Camphausen. Je­
nerał W rangel nie przyjął kandydatury .—  Ogłoszono 
nazwiska 42 b. deputowanych, którym wytoczony bę­
dzie proces o odmówienie podatków w Listopadzie r. 
1848. —  Koło B ydgoszczy  wilcy zjedli żołnierza, któ­
ry jednak wprzód szablą trzech zabił; około 10 wil­
ków go atakowało. —  Z nad Renu  donoszą, iż tam le­
dwo lOta, w wielu miejscach ledwo 20ta część wybor­
ców miała udział w wyborach do parlamentu Erfurc­
kiego.

W ło c f iy .  —  P a p i e ż  w  d. 7  z . m . w  Królewskim p a ­
łacu w Portici, odbył konsysforz, na którym mianował 
10 Biskupów i P ra ła tó w .—  W dniu 12 lazarony  prze­
ciągali ulicami z Neapolu z okrzykami: »Ni ech żyje 
Król, precz z ustawą.”  W tymże dni.u O j c i e c . Sty,z Kar­
dynałami udał się do C aserta, dla złożenia życzeń Kró­
lowi, z powodu Jego urodzin.—  10,000 F r a n c u z ó w  ma 
wkrótce opuścić Rzym ; Jenerał B araguay dd lilH ers  
nie pozwolił na zajęcie R zym u  przez garnizon mięsz3- 
ny francuzko-hiszpański. —  Xiądz Nahar A rc y -B is k u p  
Nablt, na górze Libanu, udaje się do R zy m u ,gdzie® 
czekiwać będzie przybycia O jc a  Śgo. —  Xżę 
potomek dawnych Ńiążąt panujących M edyolans 
um arł  w tych dniach w Genewie, w w ieku lat 4 • . .|j
scontowie przez dwa wieki do połowy XV8® __
w Medyolanie, poprzedzając dynastję tały‘ na
Wvborczc kolegja sa rd yń sk ie  powołan® ‘ ^
dzień 2 Lutego dla odbycia w y b o r ó w  do a 3^ w

R o z m a it o ś c i . —  Słynny kompozyf" • , S m ę-  
śpiewu, Rom agnesi, rozstał się z tym s
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tar/ P lrr-I.achaise  (w Pary/n),  istnieje od lat 45. Obli* 
c /o n o ,  iż na budowę grobowców, kaplic i pomników  
tego smętarza, których liczba do 16,000 dochodzi, wy.  
łożono  różnemi czasy przeszło 140 ,000,000 franków;  
■— Ilość sloniów  w Afryce, jest nadzwyczaj wielką,  
W  jednem bow iem tylko mieście Szcffildzie , przera- 
hiają corocznie kości słoniowej za 21 0 ,000  talarów, 
aby zaśofrzymać ten materjałdo pomienionej wartości; 
potrzeba ubić rocznie 22 ,500  s ło n ió w ,—  W Mu/hau- 
:zen w Alzacji, żyje podeszła niewiasta, która była zw y» 
kła raz do roku odbywać z tego miasta podróż do S tra s ­
burga, co jej zabierało kilka dni czasu. W r, z. dała 
się namówić do pojechania nowo urządzoną koleją 
żelazną, nie widząc w tym sposobie podróżowania, jak 
tvlko wygodę i taniość. Jakież było jej zadziwienie, gdy 
po 2ch godzinach jazdy, ujrzała wieżę Katedry S tra s-  
pu rge kiej, i wysiadłszy, naocznie przekonała się, iż rze­
czy w iście przybyła do miasta, do którego za dni kilka 
dopiero zdążyć zamierzała. Przelękniona, zaprzysięgła,  
że więcej nigdy nie wsiądzie do tego 'piekielnego p ow o­
zu. ( W r. 1500 potrzebowano 8 dni do odbycia drogi 
7. Muihauzen do Strasburga;  w 1600, przy lepszem u- 
rządzeniu dróg, podróż ta odbywała się w dni 6; w r, 
J700, w dni 4; w 1800, w dni 2 ;  dziś odbywa się w 2  
(rodziiiy . —  Nowy dowód przywiązania zwierząt do lu­
dzi,  podają nam gazety w następującym opisie; O śm io­
letni chłopiec pasąc stado bawołów w Im ija e h , został 
porwany przez ty g rysa ,  i unoszony do lasu. Tym cza­
sem, na krzyk jego, dwa bawoły oddzielają się ze stada, 
i puszczają się w pogoń za unoszącym ofiarę zwierzem.  
Niebawem rozpoczął się bój, który się skończył uciecz­
ką  tyg rysa . Co się tyczy chłopca, ten pomimo silnych  
ran, pozostał jednakże przy życiu. Przywiązanie tych 
zw ierząt do swoich pastuszków, łatwo się da w ytłum a­
czyć tamfejszemi zwyczajami. Wszyscy bow iem chłopcy  
tego rodzaju, pasąc powierzone im stado, nie rozłą­
czają się z niern na chwilę, i otacza jąc je nadzwycza jną 
starannością, prawie całe życie swoje przepędzają po 
większej części na grzbiecie tychże baw ołów .—  Dwóch  
sm akoszów zajechało do karczmy, gdzie przypadkiem 
ch łop  przyniósł kuropatwę. Dzielić nie było co, a więc 
w  akord: kto przed sporządzeniem obiadu udawszy się 
na chwilę spoczynku, najmilszy sen mieć będzie, ten 
zje kuropatwę. Poszli oba do komory, alić łakomszy  
w ymiarkowawszv porę, wysunął się po cichu, i gorącą  
prosto z rożna kuropatwę pożarłszy z kosteczkami,  
wrócił  do legowiska i udał śpiącego, n Pa nie Paw/e", 
zaw ołał po chwili rozbudzony sąsiad. »już to ja pewno 
kuropatwę skonsumuję, bo wątpię, abyś mógł mieć pię­
kniejszy sen odemnię; w yobraź sobie, że czułem przed 
chwilą, jak mnie z piętnaście buryse/r Mahometa prosto 
do dziew iątego nieba unosiło .” »Widziałem ja to, widzia- 
łe m ” , odrzekł w inowajca, »a sądząc, że już nie w rócisz 
na ten padół płaczu, zjadłem z desperacji kuropa­
tw ę."

W iadom ości m uzyczne. —  Znowu zjaw i ł  się w Aiem- 
czech  słowik szw edzk i, Panna Henry etta N issen  za­
chwyca Publiczność Lipską  i całe Niemcy, swoim p ię­
knym sopranem, (Ryła w W arszaw ie  przed trzema laty, 
i dała się wówczas słyszeć w kilku znakomitych dó 
mach tutejszych),—  W S ztu ttg a rd zie  czynią przygoto­
wania do wystawienia nowej opery duńskiego Kom po­
zytora Salam ona, pod tył: K rzyżyk  dyam enlaicy . —  
Opera w Kopenhadze ma mieć wieikie powodzenie, do 
czego przyczynia się niemąło Panna Leokadja Bergnehr, 
rodem ze Szw ecji, która po powrocie swoim z Londy- 
/iii, gdzie Paulina Garcja  podziwiała jej głos ,  zachwycą  
tameczną Publiczność.-— W Hamburgu  przedstawiają 
nową heroiczną operę Bergsona, p.t: Luisa de Mont- 
fa r t .—  Tancerze Fanny Cerrito  i St. Leon, wrócili do 
P a ryża , gdzie obecnie rów nież i Pani Garcja  zna jduje 
się, —  kord W estm oreland, ów muzykalny P o se ł  an­
gielski w Berlinie, bawi także teraz w stolicy Francji, 
—  Panna Lind  ma przepędzić zimę w Berlinie, i da­
wać k o n eer ta ,—  Śpiewaczka A/boni została mianowa­
na nadworną Artystką Króla Jmci N iderlandzkiego . —  
Ernest Pfundt, sławny kollisla w Orkiestrze Lipskiej,  
wydał dzieło o nauce bębnienia na ko tłach .—  Włoska  
opera w Berlin ie  przedstawiła w tych czasach pierwszy  
raz operę F rejsehiltza  (II franco Arciero) zrecytatiwa-  
mi Berfioza, Opera ta miała wielkie powodzenie, i ce ­
lowały w niej Signora Fiorentini w roli Agatą, i S igno­
ra Pencn w roli A n et/y .—  Wielu Intendentów Teatrów  
Niemieckich, udało się do P aryża , dla przypatrzenia się 
wystawie opery Meycrhecra, Prorok.—  40  Śpiewaków  
Pirenejskieh (znani w Warszawie), bawi obecnie w Brer 
m ie .—  Między osobami, które otaczały śmiertelne łoże
Szopena, znajdowała się także X iężna P  .- Szopen
prosił ją  o odśpiewanie psalmu z opery Sfradella;  Xię-  
żna usiadła do fortepjanu, i zaśpiewała ów psalm tak 
rzew nie, że wszyscy obecni łzy w ylewali. W czasie tego  
czułego śpiewu, Szopen  oddał BODU duszę,—  Artystką 
dramatyczna angielska M owat, napisała nową 5eio-  
aktową komedję p odtytu łem : E legan cja , która naj­
przód w Nowym Yorku, a teraz w Londynie przedsta­
wiana, zyskała znakomite powodzenie,

PR 7,YJECHALJ do"\VARSZAW Y.
Badeni Maj-ja Oby: z. Lubienia nr 585; Czacki Wikt: lir. z Gub: W o­

łyńskiej; Gei licz Jak: liefer: Stanu z Woli Boglewskiej: Jezierski Itr. 
Porucz:, Adjut: JO. X cia Nanjiesb, z Petersburga: IUiitler Berlmrd 
Kup: 7. Berlina nr 601: Baron Szlippeubaeh Sztabs-Kap: uNowogieor- 
giewska; UJbrych Kar: Willi: Litograf z Saxonji nr 608; Fityugof 
Klzbiela Zona Jen: /Petersburga nr 625; Georgyiewils Urzęd: austr: 
z Wiednia; Łmnenski Alfred Oby:^ Stawiczyna nr 2673; Mukmnaskr 
Wiać: Oliy: z Trembaczewa nr 1565; Oborski Mnxym: Ob: z Lubnie 
nr 1208; Okęcki Jak: Oli: z Babska nr 491; Kzeiupołuski Stan: Oby: 
z Itogowa m -4/6; de Stryk Jńz: Urzęd: z Pruss nr427; Sieklueki Hip: 
Oby: zSarzek nr 89; Wcdemer Teoil: liup: z Bremen nr 634; W a­
lewski K a r :  Ob.zParzyniiecb nr634; Zembrzycki Purucz:zIta jgruda

IłORlIESIEWlA.
Urzędnik mający każdo-dziennie, kitka godzin wolnego czasu, 

i posiadający za sobą poręczenie pewne, życzy przyjąć Z.VRZ \B
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P0M41 z mold unkami, 1 b tylko same meldunki, w  środku mia- 
*{*» *» b ezp ła tn y  lokal; życzący w ięc JW W . PanOwie w łaści- 
Cl,le domów mieć podobna osobę dla w yręczenia siebie, raczą 
W stawić adres swój w  D rukarni iiu rjera .

SŁUŻĄCA p rz y b y ła  ze w si, ż y c z y  sobie wejść do s łu żb y , do 
M ałżeństw a bezdzietnego , iia  m ałe Zasługi, nie będ ąc  Obeznaną 
Ze s łużbą . W iadomość p rz y  u licy  LesZnó w  doniu X X . K ar­
m elitów , a  R ządcy .

Dnia 31 z* ni. zgubioną Została B l t O S f l S A  zło ta  z granatam i, 
łańcuszkicrti, i zawieszonym otw ierającym  się sercem, W którynt 
znajdowały się w łosy zm arłego dziecięcia. Żnulażca przez w zgląd 
na tak drogą dla Matki pam iątkę, rdcży Z powróceniem dncj, zgło­
sić się dc domu Nr 1S52 przy ulicy Zakroczym skiej, doS tróża,d la  
"skazan ia  w łaścicielki le j Broszy, za przyzw oitą nagrodą.

Z powodu wyjazdu, w  domu pod Nr 2475 przy  
ulicy Nowolipie, iia d ole po .praw ej P ęce, Znajduje 
się garnitur t l  l i H I d  i ł ó ż k a  ma bania wC; tu- 
dziei L ustra , Fortepjan wicdruski n l*/± oktttwy, 

ledwie nie używ any, i Stolik- haiiilmi‘gski órzechnwy* 1 Wolnej 
do pozbycia.

Od Wielkiej-lVOcy Ti k  potrzebny jest i j O t U l i j  \V iimdkii 
p ias ta , składujący się Z 4ch Pokoi, Kuchni, Drwalni i PiWOicy*
I I
^  G ru k a m i K u rje ra  W arszaw sk iego .

tie

ający do w ynajęcia takow y Lokal, może udzielić Wiadomość

/  pOwodu mylnie rozsiewanych Wieści* jakobym JU A - 
c a / i Y x  i t i E O Ł i  po śmierci Męża Mojego mia­
ła zwinąć; w idzę się być w  obowiązku dOuieść, że

bie tylko Magazyn tert jak  zawsze w  najguslnwniejszc Meble zao- 
1’atrzony, ale rtawet obecnie Znacznie w takież pomnożonym zo-
®,Jił; s ta ra jąc  się, ażebynt i ja  nadal jak  Mąż mój, na łaskawm
J W W . i \V \V \ Panów względy Zasługiwać mogła,

W ilhelmina Otto.
W  dniu 31 Z. m. w' południe, sk radziono  z pokoju , dw ie C tŁ A -  

w  form ie fu raż e rek , je d n a  g ra n a to w a , d ru g a  ciem no-brąz 
""kieniie: O k u la ry  z ło te  ze szkłem  k ry s z ta ł  do rosż; R ękaw icZ - 

* popielate je lo n k o w e; C hustkę n o w ą  fu la ro w ą , ko lo ro w ą , 1)- 
I’fa sza  się , za  dostrzeżeniem  tych  rz e cz y , o ich Z atrzym anie  i 
"dzielenie wiadomos'ci w łaśc ic ie low i pud N r 1615 p rz y  u licy  Żu- 

"w ię j, 7.a nagrodą.
'V  kamienicy pod N r 395, do S zp ita la  Śgo Rocha należącej, 

?r7y ulicy Krako:-Przcdm;, je s t do w ynajęcia Od W ielkiej nocy, 
;‘DliłL świeżo w yreslaurow any, składający  się z Sklepu, 
Ąwniej na handel W in i Korzeni, a  obecnie na Skład Szkła i 

.ł ia n s u  za ję ty , Z 3ch Pokni, Kuchni 3ch, Piwnic obszernych, i 
„""lo rk i na drzewo. Informacja każdego czasu w  KaUcelarji 

K ntalą. udzieloną hyc może.
T rzy  IM B I tO .B 1 . i S R Ł E P , oraz Kuchnia, P iw nica, i in- 

v  "Yb'ody gospodarskie, są do w ynajęcia W mieście P łocku, 
Ś ? r ł m Kynku pod N r 22, na. Sklep lub inny proceder, od 
' “" dana r. b. Wiadomość w  mieście P łocku, u P . Abram, lub 
l . . . "rsz.awie przy ulicy Żelaznej pod N r 1123, u Gospodarza 
ł s°z domu.

z świeżych prasowanych, nadszedł transport
""br dziedzicznych Kębliny W . Trzcińskiego, do Składa Apte- 

p rzy  ulicy Podwal Nr 482 w  domu Zejdlcra, po ccuie 
°J za funt Z ł. 1 gr. 10.

łp ra sza  się PP. Nauczycieli w yzszveh, pragnących udać się 
4 w'eś, ażeby raczyli złożyć adresy swoje w  Redakcji Kurjera.

M O N I E K , osobny,^ frontow y, w  miejscu lndnem, 
ul, w  środku miasta położony, sk ładający  się z Sklepu ob- 
"" szernego, 2ch Stancji, GÓry, Komórek i P iw nicy .—  Ró- 

ti-t,,,.. - *»e Lokale na Kawiarnię lub R estaurację, Sklepy, Szynk
C ac, ovv, Mieszkania większe i niniejsze, frontowe lub w  podwó- 
'V  c]t-lak cl' a ('brześcian jako i Starozakonnych, do w ynajęcia od 

klej nocy, lub Ś Jaua, Wiadomość u Rządcy domu Nr Ś43 a . A,

p rzy  ulicy Długiej*—• Tamże je s t do zbycia Billard W Zupełnie do­
brym stanie; W asąg nowy, okuty do bryczki podróżnej; i 3 sztuki 
używ ane Rur* do pnnlpy z drągami okutemu

Kantor Loterji Klassycz: M. Konopackiego w  doniu Tow: Dobrt Nr 
870 asystu jący , lila Zaszczyt Szan: PubJ: polecić się z LOSAMI do 
le j klassy io Loterji, której ciągnienie W di 5 i 6 b. ui. odbytem zo­
stanie* Osobom na prowincji zamieszkałym, ceniąc łaskaw e ich 
w zględy, najspieszttiejszą i aku ra tuą  usługę w  korespondencji Za- 
pesvuia. .

Są do Sprzedania SZAFY, KOMODY, ŁÓŻKA, przy ulicy Le- 
SZuO pod N r 723, naprzeciw  ulicy Karmelickiej* Wiadomość ut 
Stolarza* ,

Nadszedł świeży transport JARZĄBKÓW’, KAPŁONÓW , Cie­
trzew i, Kawjnru Astrachańskiego itlało-sołonego, Jesiotra mało- 
solonego, Groszku Zielonego, Kdnfltitr suchych, Herbaty chińskiej, 
i różnych Tow arów  Rnssyjskich, do składu Braci A sianów, p rzy  
ulicy Nalewki w  doniu Nathansona Ni* 2244.

I H I M I N I  podług najświeższych fasonów pa- 
ryzkich, są  do W ynajęcia Zupełnie nowe, axam i- 
tne, adamaszkowe, morowe i Z ciężkich atłasów , po 
kilka par, oraz kolorowe suto koronkami 1 w stąż­

kami przybrane, w  Magazynie Rękawiczek P* Szmitt p rzy  ulicy 
Kraki-Przcdnl:, minąć ulicę T rębacką, drugi dom ml rogu.—  A. J.

Jest do sprzedania FO H TK 1M AN mahoniowy* 
o ficiu oktawach, ta  uomiemącenęk Wiadomość po* 
wźiąść moznA prfcy tllicy GrAuictfnej, naprzeciw W od 
Mineralnych, w domil P. Grodzickiego Ńr 966* wcho­

dząc w bramo na lewo, oa Im pirtiłZe.
do w ynajęcia, w Magazynie pod N r 412 prży  

rogu ulic Królewskiej i Kraki-PrZedM:*
Niżej podpisany. M alarz Z Drezna, poleca się wykonywaniem  

IMMtlSliirOlY zaręczaj ąc za podobieństwo i dobre w y ­
kończenie, jakoteż wypestaurowanie Obrazów zniszczonych, ł 
w szelkie rysunki uskutecznić.—  Dawl. Adreśa Moje u W uyctl 
Braci Fleck przy  ulicy Nowo-Senatorśkiej N r 634*

M . l ł i Ś I . E  4 ry , zw y cza jn e , w  dobrym  stan ie , w  każdym cza­
s ie , pod Nr 128 prZy ulicy  Piekarskiej są do Sprzedania. W iado­
mość o takow ych  pod pow yższym  Nrem pow ziąsć  m ożna.

SiBAŁ praw dziw y turecki, SiAŃŻTirŁA mieniona ze szla­
kami gUipiur, Mantyla w atow ana z pluszu axanlitnego, są do na­
bycia W składzie rozmaitości M. Konopackiego w domu Tow: Dobrt 
N r 370.—  Tamże są dwie MUFKI szenszelowe.

do najęcia od W ielkiej nocy, p rzy  
ulicy N ow y-Św iat pod N r 1315, w  domu Sułkowskie zw a- 

*■ dziedzińcu targowym* Wiadomość bliższa u w łaściciela.
Dnia 31 Z. M> z domu przy ul: ^ to-Jer-kiej pod Nrtt 

s ..-.'jGsg 4774 o godz:. 8, w yszło dwoje S łW IŃ l, z których 
/ i . .. jedna była Świnka maści szarej, a drugi W ieprzak

maści żółtaw ej, m ający czarne łatki po sobie. Ktoby o nich dał w ia­
domość pod pow yższy Nr, do Stróża, otrzyma nagrodę.

Niżej podpisany, objawiam publicznie, żem zgubił dwie OBLI- 
G AGP* Królestwa Polską pożyczki 1829 roku, po zł. 300 każ­
d a : 1) S erja  79 N r 3926; 2) Serja 1914 Nr 95 ,700 , k tóre w y­
sz ły  w  losowaniu 15 Marca 1848 r>; na jakow e uczyniłem op- 
pozycją w  Banku Polskim i prosiłem go Wydanie mi za one na­
leżnej summy, jako  właścicielowi tych Obligacji. —  46 Januarji 
1850 roku. —  Roger T rappcs Jurisconsulte Anglois a Paris, 18 
Rue de la Concorde.

Dnia 1 b. m. po południu, zgubiony został przed S k lepem  Pana 
Spiessa, PORTE-MONAJE w !złotych szmelcowanych o k ła d k a c h , 
w  którym  znajdow ał się dukat złotem, tiprasza się n a jm o cn ie j 
łaskawego Znalazcę, o oddanie go na ulicę Mazowiecką pod N r 
1437 0 , za nagrodą Zł. 20,

Zgubione ŚW IA D EC TW A  wydane na imie Sew eryna Ja n ­
czewskiego, jako to: Patent z ukończonych nauk w Gimnazjum 
Gubcrn: w W arszaw ie dnia 26 Czerwca 1S41 r*, i Slaa Służby,

nem , w
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«• Komisji Rz: S. W . ID . w ydany w  r. 1846. Ł askaw y Znalazca 
raczy  oddać właścicielowi, za nagrodą, w domu Błeszyńskiego przy 
ulicy Długiej, na Im piętrze, z rana odgodz: 10 do 12.

Doniesienie Loteryjne 
TL K A N T O R U  S .  Y E Ł E E Y A .

W  ukończonej 74lej Loterji Klassyczuej, w ygrane, padłe w mo­
im Kantorze, w ynoszą w  Ogóle:

R s r ,  5 5 , 0 0 0  czyli VAp. 2 2 0 , 0 0 0 Jako  to:
Nr 7,200, Rs. 1 0 , 0 0 0
Nr 10,906, 
Nr 16,450, 
Nr 5,415, 
Nr 10,012, 
Nr 20,331,

1,000 
5 0 0  
AOO 
AOO 
AOO

N r 10,349, lis. 360, czyli Zip

6 6 ,6 6 6  gr.20 
6,666  » 20 
5 ,* > 5 5  o 10 
2,666 
2,666 
2,666

20
20
20

N r 301, 
N r 1,474, 
N r 4,298, 
N r 10,307, 
N r 11,122, 
N r 37, 
N r 13,030,

300
300
300
300
300
300
300

400
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2,000
2.000
2,000
2 ,000 . -

N ra ; 2,321 i 19,013, . po 150 „ 300
„ 2 ,954 , 4217 i 64, . po 100 „ 300
„ 4,2S5, 7 ,274 i 9 ,825, po 100 „ 300
„ 10,695 , 11,141 i 11,959 po 100 „ 300
„ 11,960 , 92 i 13,042, po 100 „ 300
„ 1 3 ,0 8 4 ,1 3 ,5 4 4  i 19,904, po 1 0 0 ,, 300
„ 19,964, 20,811 i 77, po 100 „ 300 „
i o s i i i v  do Isze j Klassy 75tej a nowej L oterji, każdocześnie, 
aż do chwili ciągnienia, w  moim Kantorze nabyć można.—  Osoby 
na Prow incji zam ieszkałe, chcące mieć sobie nadesłane Losy, 
frar.ko do mnie zgłosić się raczą , a rów ną ja k  dotychczas aku- 
ralność w korrespondencji, zapewniam.

J F A O T P A Ł JO W  jest do sprzedania lub do najęcia.
Wiadomość pod Nr 262 przy  ulicy F re ta , na pierwszem 

— '  - —  piętrze od frontu.

5 MKlllCIIOMOŚCI l
I I M D O L I ’A  O B M 1  w W A R S Z A W I E
* p rzy  ulicy W olskiej pod Numerami: 3086 lii: A, i li, 3111} 
» lit: C, 3112 lit: B, i przy ulicy Młynarskiej Nro 3106 lit: 11, i$ 
|  3106 lit: Ł , są  z wolnej ręki do sprzedania, bez pośrednictwa ; 
5 faktorów. Dow iedzieć się można o w arunkach u Fr: Grossa. > 
;  Mecenasa w W arszaw  ie przy ul: Nalewki N° 2239 mieszkającego. }

RUBLI sr: 10 Nagrody- —  11.27 z. m. wychodząc z T eatru  mię­
d zy  godz: 7 i 10 przy wsiadaniu do karety , lub też przy domu na 
rogu ulicy Mazowiec: i Królewskiej Nr 1348, zgubiono O K A N I-  
N O 1 .HCTK4. I  j  złotą, w  formie łańcucha, z ferm oarką z 3ch tu r 
kurów , na której znajdow ały się breloczki koralowe i ziole. U- 
p rasza  się o oddanie do dontu Nro 134S, w  mieszkaniu Xiężncj 
jRadziwiłłnwei.
yr/5V Ś ’.V A W .V JW V V .'V W .V A T A V ^

Fili św ieżych. SZAMAI wodzonej, GROSZKU zielonego. SERAfl 
Ezielonego, KAW IORU świeżego, i t. p. innych tow arow , któ-K 
Brvch dostać można znpom ierną cene. Jan  G rydin  Iszy.JJ

Doniesienie Loteryjne 
Z K A Y T O R l J . n iW I D S R U S A

przy n liry  Senatorskiej, w domu w łasnym  N° 453.
\V  ukończeniu 74 Loterji Klassycz:, w ygrane padłe w moim Kantorze,
wynoszą w Ogóle R s .  1 0 , 6 5 0  czyli ćSłp. 7 1 , 0 0 0 .
Ł O S O W  nowych do lszej klassy 751ej Loterji, całych i czę­
ściowych, w moim Kantorze, każdego czasu dostać można. Osobom 
na prowincji zamieszkałym, życzącym szczęścia w moiin Kantorze 
spróbować, ja k  aajakuratn iejszą korrespondencję zapew niam.

Dnia 21 b. m. nadszedł w prost z E lbląga, znaczny 
transport Ł  Sb S O  S i#  A  wędzonego i surowego 
(Silberlachs) zwanego; takow y sprzedaje się w  Ho­
telu Drezdeńskim pod N r 4lyni; gdzie łaskaw i Kup­

cy, do Kantoru zgłosić się zechcą.

jjp* m *  - m
Potrzebny jes t U S JK ffiN  dobrej kouduity do Handlu W in y  

JcPiotra Macińskicgo w  Kaliszu, m ający około la t 16, um ic-m  
kjący pisać i rachować po Polsku i Niemiecku. Bliższa w ia-^F  , 

domość w  Kaliszu N r 13 w  Rynku. w,

W  Niedzielę zgubiono w  T eatrze W ielkim , B 4 L A .JS E 2 Ł I4 IJ  
emoljowaną. Uprasza się o oddanie do D rukam i K urjera za nagrodą.

A  Ktoby miał do zbycia STATKI czyli 1 4 t : 1"A  do Oku 
Ż^wity, w ym iarów  znaczniejszych, niech zostaw i adres u 

^Szw ajcara Hotelu Drczdeńs: (DUckerta) p rzy  ulicy Długiej.

. Potrzebną jest do małego Dziecka, młoda D X I E H  _
'€ .’»! Y  A IŁ A , Niemka, od la t 10 do 15lu mająca. Adres *  

0 \v temże miejscu może być pozostawionym.

Świeży transport FARB olejnych tartych , Drezdeńskich, 
w  pęcherzykach, nadszedł do Składu M aterjalńw  Aptecznych i 
Farb  Malarskich Aug: Fcrd: Galie przy ulicy Senatorskiej pod 
N r 467 i ,  w prost K lasztoru X X . Reformatów

4  KALOSZY ;  Gummy Etnstycznej, z podeszw am i# 
Gutta Perchy, Angielskich, w różnych wielko ^  

^ śc iac h ,  nabyć można w handlu Braci Lesser  przj %  
lęPlacu Krasińskim. \

Dwie szychty D R Z E W A  olszowego, suchego, które od la t 
3eh ju ż  leźv, są do sprzedania na ogoł lub częściowo, w  par- 
tjach nie mniej ja k  2 5  sz tuk, po cenie stałej po 10 i po 13 zł. 
sztuka, bez odwózki. Można takowe obejrzyc na placu Maga­
zynu Epstejna p rzy  ulicy Czerniakowskiej Nr 2998, a ugodzić 
się w Cukierni S. Bceli, przy  ulicy Senatorskiej.

Dnia 30 z. m. w południe, 7. domu Nro 372 przy ulicy 
K rako:-Przedm :, wybiegła SUCZKA z gatnnku w yżeł- 

■4? tó w  angiels:, biała, m ająca po sobie łatk i kasztanow a­
te łebek eały kasztanow aty, i takąż  ła tę  na jednej łopatce. Z na­
lazca raczy j ą  odprowadzić pod powyższy N r, do Stróża, gdzie 0 - 
prócz w d z i ę c z n o ś c i ,  o trzyma nagrody Rsr. 2.

Dziś rano zimna stopni 5. W czoraj w  południe 7.
Dziś rano wysokość wody na H iś le  stóp 9 cali —
Dziś Sta MASKARADA; w czasie której, danem będzie w W iel­

kim T eatrze , D iver tissem en t  pod tytułem  Hat M askow y w  Z im o­
w y m  O grodzie . W Teatrze Rozmaił:, P okoik Z u z i .

TEATR ROZMAIT: Jutro, L a ird  z  D um biki.
Balowe L O H Y N E T K I  damskie i m ęzkic,w  najgustowniej - 

szych osadach, wynajmuje Optyk Pik, ulica Miodowa N r 494.

w D rukarni K urjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszaw a dnia 22 Stycz: (3 Lutego) 1850 .—  Starszy Cenzor Ł. T . T r i  p y t in.


